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Cześć Urzedowa. 
UNIWERSAŁ 
Zwołujący Zgromadzenia obiorcze. 
SENAT RZĄDZĄCY 
Wolnego Niepodleglego i Ścisłe Neutralnego 
Miasta Krakowa i Jego Okręgu. 

Gdy przez zaszłe zmiany w Ustawie Kon- 
stytucyjney, obok zachowania podziału kraju 
na Gminy, w mieysce dotychczasowych Zgro- 
madzeń Gminnych, utworzonem zostało dzie- 
więc zgromadzeń obiorczych, a mianowicie: 
trzy dla Miasta Krakowa, a sześć dla Okrę- 
gu, które składać się mają z Gmin tak z so- 
bą połączonych, aby ile możności równą li- 
czbę Obywateli głosujących w sobie zawie- 
rały; Senat przeto mając: sobie oznaymioną 
wolą Trzech Nayjaśnieyszych Opiekuńczych 
Dworów za pośrednictwem Wysokiey Kom- 
missyi do reorganizacyi krainy tey wyznaczo- 
ney, aby zwyczayne Zgromadzenie Reprezen: 
tantów w miesiącu grudniu przypadające w 
przyszłym miesiącu otwarte zostalo; wzywa 
Szanownych Obywateli prawo głosowania ma- 


jących, iżby na dzień 7 miesiąca sierpnia ze-. 


hrać się zechsieli w mieysca Zgromadzeniom 


Qbiorczym do obrad przeznaczone , celem do- 
pełnienia następujących wyborów. 

1) Wybrania po dwóch Reprezentantów 
w każdem Zgromadzeniu obiorczem, wyjąw- 
szy zgromadzenie pierwsze w Mogile i zgro- 
madzenie szóste w Chrzanowie, które dla 
dopełnienia liczby Reprezentantów Art. 15 
Ustawy Konstytacyjney przepisaney, po trzech 
Reprezentantów obrać mają. 

2) Wybrania po jednym Kandydacie z każ- 
dey Gminy do zgromadzenia obiorczego wcie- 
loney, na urzędy Sędziów Pokoju pięciu O- 
kręgów, w mieysce wszystkich Xędziów Po- 
koju, gdy czas ich urzędowania Konstytucyą 
zakreślony już wyszedł. 

3) Z listy Kandydatów przez Senat w myśl 
Artykułu 12 Ustawy Konstytucyjney zgroma- 
dzeniom obiorczym. udzielić się mającey, wy- 
brania Wóytów do wszystkich Gmin tak miey- 
skich jak: okręgowych a respeclive przez: każ- 
de zgromadzenie do tych Gmin które do 
niego przydzielonemi zostaly, gdy również 
czas ich konstytucyjnego urzędowania ukon- 
czył się. 

Połączenie. Gmin dla utworzenia zgroma-. 
dzeń obioxczych, w stósunku ilości znałezio- 


— 


nych pośiminach osćb prawo głosowania ma- 
jacych, w następujący sposób na rok bieżą- 
cy ustanawia się. 

W mieście Krakowie: Zgromadzenie obior- 
cze. pierwsze składać się ma z Gmin L II. 
i VI, mieysce obrad kościoł Sgo Piotra; dru- 
gie z Gmin IH i IV, mieysce obrad kościoł 
S. Anny; trzecie z Gmin V. VIL VIII i IX 
mieysce obrad kościoł Piarów. 

W okręgu— Zgromadzenie obiorcze pier- 
wsze składać się ma z Gmin Kościelniki i 
i Mogiła, mieysce obrad kościół parafialny 
w Ńlogile; drugie z Gmin Modlnica i Zwie- 
rzeniec, m. obr. kościoł paraf. w Modlnicy, trze- 
cie z.Gmin Balice, Liszki, i Czernichów, miey- 
sce obrad kościoł parafialny w Liszkach , 4te 
z Gmin Pisary. Krzeszowice i Młoszowa, 
mieysce obrad Dom prywatny Hr. Potockiey 
w Krzeszowicach, 5te z Gmin Poręba, Lipo- 
wiec i Rybna, mieysce -obrad 'kościoł para- 
fialny w Porębie; 6te z Gmin Kościelec, Chrza- 
nów, Bobrek i Jaworzno mieysce obrad ko- 
ścioł parafialny w Chrzanowie. 

Obywatelom- przeniknionym miłością, do- 
bra, kraju i przekonaniem že to inaczey 
osiągnąć się nieda, jak spełnieniem oycowskie- 
go oczekiwania Nayjaśnieyszych krainy tey 
Opiekunów, pragnąeych Nas widzieć z nay- 
większą troskliwością przestrzegającymi wy- 
pelnienia przepisów Ustawy. Konstytucyjney, 
która jest tarczą naszych swobód a zarazem 
pomnikiem Ich wspaniałości, zbytecznem bydz 
sądzi Senąt przypominać: iż z wyrzeczeniem 
zię siebie samego sprawie pnbliczney slużyć 
należy.. Postępnjąc na tey drodze, nie tylko 

7 czeka Was wdzięczność wspólmieszkańców ; 
ale i to miie dla Sere Waszych zaspokoje- 
nie, iż powinności prawych Obywateli do- 
pełniliście.— W Krakowie d. 29 lipca 1833. 

Prezes Senatu 
WIELOGŁOWSKI 

Sekr: Jlny Senatu 

DAROWSKI. 


Nowakowski Sek: Exp: Senatu. 
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Część Nieurzędowa. 
WIADOMOŚCI Z OSTATNIEY POCZTY, 
POLSKA. 

Warszawa 31 Lipca. 
Kiedy zwycięzkie woyska N. Cesarza i 
Króla po przeyściu na lewy brzeg Wisły w 
roku 1831, zaymowały się uśmierzaniem wy- 
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nikłego buntu i przywracaniem rozprzężone- 
go porządku, mieszkańcy miasta Zduńskiey 
Woli w województwie Kaliskiem położonego, 
dali z swey strony rzadki przykład wierno- 
ści ipoświęcenia się dla Tronu. Występując 
śmiało przeciw zamachom wichrzycieli spo- 
koyności publiczrey, mieszkańcy ci nietylko 
byli jednemi z pierwszych, którzy: z wdzię- 
cznością i upragnieniem powitali woyska N, 
Pana, mające niebawem położyć koniec po- 
wstaniu, ale nadto wziąwszy się dobrowol- 
nie do broni dla wspierania jego zamiarów, 
krwią własną stwierdzili swoje niezłomne 
przywiązanie do Monarchy. Napadnięci w 
dniu 19 września 1831 .r. przez oddział po- 
wstańców przeciw nim zemstą palających, 
wielu zpomiędzy nich padło ofiarą poświę- 
cenia, wielu chwalebne kalectwo odniosło. 
Okoliczność ta nie uszla uwagi N. Pana, któ- 
ry pragnąc dać jawny dowód nietylko szcze- 
gólney łaski swey tym, którzy odznaczyli 
się tak chwalebnóm poświęceniem , ale nad- 
to pamiątkę takowego czynu ustalić: 1) Za- 
bezpieczył loa wdów i sierot pozostałych po 
poległych z powstańcami w d. 19 września 
1831 mieszkańcach, przez wyznaczenie im 
pensyi dożywotnich lub jednorazowych zasił- 
ków. 2) Udzielił sześciu z pomiędzy nich, 
którzy się naybardziey odznaczyli i których 
gmina sama za naygodnieyszych zaszczytu 
tego nznaia, medale, mianowicie: medal zło- 
ty Wilhelmi Kuol, srebrne, Jnljanowi Helm- 
szrot, Karolowi Pu- 
pe, Antoniemu Linke, Janowi Faustmann.— 
3) Rozkazał, ażeby w wynagrodzeniu wszy- 
stkich mieszkańców Zduńskiey Woli, którzy w 
tem mieście w d. 19 września 1831 osiadłe- 
mi byli, skarb krółestwa opłącał za nich przez 
ciąg lat 10 czynsze, z posiadanych przez nich 
grantów, właścicielowi przynależne: 


Gotardowi Śzyfner, 


Rada administracyjna królestwa Polskie- 
go, na d. 28 kwiemia r. b. postanowiła i o- 
głósiła: Art. 1 Iż każdy kolonista cudzozie- 
miec, chcący się przenieść do królestwa, po- 
winien nayprzód zgłosić się do posłów, re- 
zydeniów, lub ajentów Jego -Cesarsko - Kró- 
lewskiey Mości w kraju ich znaydujących się, 
i tam uwiadomić czy jest rzemieśnikiem, fa- 
brykantem lub rolnikiem, jak wiele ma ma- 
jatku, z wielu osób familia jego sklada się, 
czy chce osieść w mieście lub na wsi, nie- 
muiey złożyć dowód, ża mu jest wolno wy- 


pieść się z kraju, i attest nienagannego spra- 
wowania się tamże. Art. 2. Wydanie pasz- 
portów podobnym kolonistom nie nastąpi pier- 


wey, dopóki-dowody artykułem powyższym wy- 


mieńione, rządowi królestwa przesłane i przez 
właściwe kommissye rządowe przeyrzane, nie 
zostaną uznane za dostateczne, i kolonista 
zgłaszający się za wykwakifikowanego, nie- 
mniey gdy rząd królestwa wyrzecze w któ- 
rym czasie koloniści udać się mogą. do Pol- 
ski. Art. 3. Obostrzenia artykułów powyż- 
szych ściągają się tylko do kolonistów chcą- 
cych osiąśdź w miastach lub na gruntach rzą- 
dowych; lecz ci, kiórzy się chcą przenieść 
do dóbr prywatnych w królestwte, mogą w 
każdym czasie wchodzić w układy z właści- 
cielami, a złożywszy tylko dowód gdzie się 
chcą przenieść, niemniey attest wolnego wyj- 
ścia z kraju i nieskeżonego postępowania, 
otrzymają natychmiast paszporta. Art. 4. Ko- 
lonista wchodzący do kraju udać się winien 
wprost do Warszawy i stawić w biórze kom- 
missyi spraw wewnętrznych, która po zapi- 
saniu icb gdzie osieść zamierzają, w miastach 
lub na wsi, na gruntach rządowych lub pry- 
watnych, da im stósowne informatye i.ode- 
śle gdzie wypada; kommissya zaś rządowa 
skarbu zatrudni się ozadzeniem kolonistów 
którzy w dobrachorządawych osiąśdź zamie- 
rzyli. Art. 5. Żaden kolonista, rzemieślnik, 
fabrykant lub rolnik, ani zwrotu kosztów pod- 
róży, ani żadnych zapomóg od rządu spo- 
dziewać Się niema i oprócz wolnego prze- 
prowadzenia przez granice ruchomości i in- 
wentarza do roli, fabryk lub rzemiosł potrze- 
bnych, jak przepisuje artykuł 6 postanowie- 
nia z d. 2 marca 1816 roku i artykał 7 po- 
sianowienia z d. 26 listopada 1822 r. pfócz 
nwojnienia ich, i ich synów od służby woy- 
skowey, niemniey oprócz uwolnienia wszy- 
stkich przez lat 6 od wszelkich ciężarów i 
opłat publicznych, jakiegokolwiek bądz na- 
gwiska, innych dobrodzicystw rząd im nie- 
przyznaje, i każdemu, któryby sprowadziwszy 
się du kraju nie kontent był z zamieszkania 
w Polsce, wydane będą na jego żądanie pasz- 
porta do powrotu, po dopełnieniu jednak 
wprzód obowiązków właściela gruntów na 
siebie przyjętych, lub też z dobrowolney u- 
mowy wynikłych, jak niemniey po zwrocie 
nakladów przez osadzenie jego poniesionych. 
Art. 6. Cudzoziemcom kolonistom, na grun- 
tach w dobrach rządowych osieść chcącym, 


dawane będą albo role czyste bez zasiewu, 
albo też zaroste, na których własnym kosztem 
zabudować się będą obowiązani i to podług 
planu, jaki im rząd wyda. Oprócz dobro- 
dzieystwa artykułem 5 wskazanych, każdy 
kolenista otrzyma uwolnienie od opiaty czyn- > 
szu gruntowego przez lat 6, gdy role były 
zdatne do uprawy, a lat 12 gdy grunta po- 
trzebowały karczonków i meliðracyi. Wy- 


„bór gdzie mają bydź osadzeni t na jakich 


gruntach, zależy od rządu, do tego przeto za- 
stosować się są obowiązani. Art. 7. Który 
kolonista rolnik nie ma naymniey w goto- 
wiznie złotych. reńskich 100, gruntów nie o- 
trzyma; który zaś nie ma naymniey złr. 400 
nie może bydź rolnikiem tylko zagrodnikiem. 
Ilosć gruntów nadana każdemu będzie w stosun- 
ku posiadanych przez niego funduszów; nay- 
mnieysza osada rolnicza będzie jednak miała 
włokę magdeburska albo pół polskićy gruntu, a 
naymnieysza osada zagrodnicza będzie miała 5 
morgów magdeburskich albo 2 polskie ogrodu, 
wszystkie grunta będą nadawańe na czynsz i 
każdy otrzyma stósowny.zapas. Art. S Ponie- 
waż koloniści cudzoziemcy przeprowadzając 


"się do królestwa Polskiego, przechodzą pod 


opiekę rządu i praw krajowych, przete' ró- 
wnież do wszelkich rozporządzeń rządu, do 
wielkich obowiązków z prawa wynikających 
i wszelkich przepisów Władz mieyscowych 
gdzie zamieszkają, stósować się powinni. — 
9. Każdy cudzoziemiec, rzemieślnik, fabry- 
kant lub rolnik, który w miastach lub na 
gruntach rządowych osindać będzie, otrzyma 
na piśmie w formie przednnownego układu, 
wyliczenie dobrodzieystw, jakie mu rząd przy- 
znaje i obowiązków jakie są do udzieloney 
mu osady przywiązane, kzócym po przyjęciu 


* dobrodziesstw poddać się jest obowiązanym. 


Art. 10. Przepisy względem kolonistów cu~ 

dzoziemnców starozakonaych, postanowienia- 

mi z dnia 2 marca 1816r. objęte, zachowu- 

ją się wswey mocy. Art 11. Przepisy po- 

stanowieh Namiestnika na wstępie powolą- 

nych, przestają bydź obowiązującemi. 
ð A a 
WIADOMOŚCI Z PAWNIEYSZYCH POCZT. 
ANGLIA 
Londyn 19 Lipca. 

Na Tagu stoją teraz pod Lizboną następują 

ce angielskie okręty wojenne: "Asta, Talve- 

ra, Donegal, Stag,i Viper; okręt Castor krąży 


przed.ujściem tey rzeki. Okręty Vamrod, Convay, 
Leveri, znaydują się wraz z 80 kupieckiemi 
statkami przed rzeką Duero. Okręt Sparow 
oczekiwany co godzina w Portugałii z Fal- 
mouth. W Oporto wylądowano w ostatnim 
czasie bardzo wiele różnych zapasów żywno- 
ści i amunicyi, nie obawiano się tam jnż w 
całe żadnego niedostatku. 

Jenerał Sołignac wyjechał ztąd wczoray 
do Calais: 

Przez kuter Spudy nadesłane depesze z 
Lizbony i Oporto z 7 t, m. donoszą, iż oble» 
Zeńcy uderzyli znowu na Oporto, lecz po za- 
ciętey walce z wielką stratą odpartemi zo- 
stali. Attak wymierzony był na linii pomię- 
dzy Sordello i Foz. 

"SG 


FRANCYA 
Paryż 17 Lipca. 

Journal du Cemmnerce czyni uwagę nad 
rozporządzeniem krójewskiem względem utwo- 
rzenia woyska.odwodowego, Że minister woy- 
ny na końcu swojego sprawozdania do kró- 
la, przyrzekł przedłożyć izbom w tey mierze 
oddzielny projekt do prawa. 

Bankier Odier, deputowany i członek ra- 
dy jeneralney fabryk, wysłany został do Lon- 
dynu a poleceniami rządu, tyczącemi się 
handiu. 

Weczoray znaleziono pod odjętą tablicą od 
postumentu na placu rewolucyjnym, przezna- 
czonego do posągu Ludwika XVI, kieskę z 
medalionami, i t p. którą Karol X. przy za- 
łożeniu tey podstawy, w czasie uroczystey 
processyi złożył. 

Joarnal de Havre donosi o kapitanie Na- 
pier: Ten angielski officer marynarki, mie- 
szkał u nas lat kilka w Sainte- Adresse, ; 
był pierwszym z tych, którzy się w celn u- 
rządzenia parowey żeglugi na Sekwanie po- 
łączyli. Wiele tu znayduje się osób, które 
na prywatnych mieyscach miały sposobność, 
uwielbiać jego liczne wiadomości. Przed 
kilkoma laty przybył do naszey przystani, ja* 
ko kommendant angielskiey fregaty Galathea; 
którą równie jak parowy statek zaopatrzyć 
kazał na obiedwie strony kołami. 

Gazety National i Tribune dla tego za- 
brane wczoray zosteły, Że w nich umieszczo- 
no protestacye niektórych mieszkańców de- 
partamentów, przeciwko obwarowaniu Paryża, 
% których styl burzlisy przekraczał gga: 


. i czyni nad takową różne uwagi. 


740 — 


nicę konstytucyjney oppozycyi. Do prefektów 
w departamentach przesłano rozkazy przez 
telegrafy, aby podpisywaniu podobnych. pro- 
tesiacyi wszelkiemi w swey mocy będącemi. 
środkami przeszkadzali. 


Wczoray w nocy przeciągały po ułicach. 
mocne patrole, i aresztowały mnóstwo osób 
podeyrzanych, pomiędzy temi wielu uwolnio- 
nych przestępców. W części miasta Ńaint-- 
acques przetrząsała policya wiele domów i 
uwięziła także kilka osób. Wszystkie tutey- 
sze koszary zaopatrzono wielkiemi zapasami 
ammuńicyi z Vincennes. 

W uroczystość trzech dni lipeowych bę- 
dą przez króla darowane wszelkie kary za 
przekroczenia przeciw karności. 

W Paryżu i Londynie wyjdą w krótce pa- 
miętniki marszałka Ney, w treści polityczney 
i woyskowey, wydane przez jego rodzinę. 

Większa część pism oppczycyjnych zatru- 
dnia się nasiąpioną teraz zinianą prefektów, 
Prawie 
wszystkie uważają te zmiany jako wstęp do 
rozpuszczenia izb, a szczególniey gdy nastą- 
piło usunięcie Pana Buzeau de Pucy, prefek- 
ta w Vaucluse i blizkiego krewnego jene- 
rała Laffayette; przeniesienie P, Gauy Byłe- 
go redaktora gazety National z lepszey pre- 
fektury na gorszą; jako też posunięcie Pana. 
Marchand. — Dubreuil, podprefekta w Blaye, 
a teraz mianowanego na prefekta w depar- 
tamencie Ain. To wywyższenie, mówi ga- 
zeta Nałlional, jest słuszną nagrodą za pra- 
ce, jakie tenże wspólnie z jenerałem Bugeaud. 
podjął, w pilnowaniu xiężney Berry w Blaye.. 

A 


Doniesienia. 


Przybyli tu niedawno Artyści Muzykalni 
St Jean et Comp którzy podług twierdzenia 
dzienników zagranicznych w wieluu zna- 
cznieyszych miastach niemieckich i włoskich 
słyszani byli z wicłkiem zadowoleniem, da- 
dzą w przyszły czwartek to jest 8 b. m. w 
seli P. IKnotza koncert na cytrze, gitarze ï 
skrypcach. — Rzadkie ich i może jedyne w 
swoim rodzaju talenta potrafią zwrócić na 
siebie uwagę tuteyszey publiczności i zaslu- 
gują na wszelkie jey względy i protekcyą. 


Przybyły do tutejszego miasta artysta z 
Londynu Pan Fin, ma honor polecić się 
szanowney Publiczności oraz amatorom sztuk 
pięknych, z nowym wynalezkiem wyrabiania 
rozmaitych f.gur szklanych zdętego i koło- 
rowanego szkła. — Widowisko to żachwyca- 
jące okazuje za cenę złp.2, i kazdy zaszczy- 
cającey go osobie ofiaruje bezpłatnie jednę 
sztukę ze szkła tym sposobem wyrobionego; 
lahoratorym otwartą tylko będzie do 10go 
Sierpnia w pałacu pod Krzysztofórami od go- 
dziny 9 do l z rana, a od 3 do 7 po południu.. 
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